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Or.0063-2-9/08

P r o t o k ó ł  Nr 9/08
z posiedzenia Komisji Budżetu i Rynku Pracy, odbytego w dniu 
29 października 2008r. w godz. od 900 do 1030.

Obecni na posiedzeniu:

· członkowie Komisji:

1) p.Marian Rogenbuk

- Przewodniczący

2) p.Bogdan Kuffel

3) p.Marcin Wenta

4) p.Michał Karpiak

5) p.Ludomiła Paczkowska

6) p.Kazimierz Jaruszewski

7) p.Andrzej Dolny
· spoza Komisji:

1. p.Krystyna Perszewska

- Skarbnik Miasta

2. p.Mieczysław Sabatowski

- Prezes MZK Sp. z o.o. w Chojnicach
3. p.Ramona Wieczorek


- Czas Chojnic
4. p.Argymir Iwicki


- Czas Chojnic
Osoby spoza Komisji wymienione w punktach 2-4 brały udział w części posiedzenia.

Komisja składa się z 7 członków, obecnych na posiedzeniu – 7, stwierdzono 100% quorum i Komisja jest władna do podejmowania prawomocnych opinii i wniosków.

Posiedzenie Komisji otworzył Przewodniczący Pan Marian Rogenbuk, powitał przybyłych członków Komisji, zaproszonych gości oraz pracowników Urzędu Miejskiego.

Zaproponował poniższy porządek posiedzenia:

1. Opiniowanie materiału sesyjnego.

2. Rozpatrywanie spraw bieżących.

Porządek posiedzenia przyjęto przez aklamację.

Ad. 1
Projekt uchwały w sprawie zmian w budżecie miasta Chojnice na 2008r.
Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – jeżeli chodzi o zmiany budżetowe, które są przedstawione w biuletynie, to myślę, że chyba wszyscy wiedzą o co chodzi i nie ma potrzeby bliżej omawiać. Jeżeli chodzi o drogę 22, to przewidywaliśmy, że w roku bieżącym otrzymamy środki z Unii Europejskiej, ponieważ ich nie otrzymamy, nie wygraliśmy tego konkursu, prawdopodobnie będziemy startować w przyszłym roku, w związku z tym tych dochodów w tym roku nie będzie i to jest powodem, żeby te dochody z tego tytułu zmniejszyć, to jest kwota 394.798,-zł.
Otrzymaliśmy też zmianę subwencji równoważącej, zmniejszającej o 171.311,-zł, ponieważ wypłata dodatków mieszkaniowych na mieszkańca w gminie była stosunkowo niska i nie mieściła się 
w widełkach wysokiego dofinansowania w postaci tej równoważącej przez budżet państwa, dlatego została nam obniżona, ponieważ na podstawie wykonania dopiero się robi tą korektę.

Jest też przeniesienie z rozdziału do rozdziału zadania prowadzonego przez MOPS z pozyskanych środków z Unii Europejskiej i to w tym przypadku niczego nie zmienia
Jeżeli chodzi o autopoprawki, które zostaną wprowadzone podczas sesji, to one są dość znaczne, ponieważ musimy zmniejszyć dochody z tytułu udziałów gminy w podatku dochodowym od osób prawnych o kwotę 450.000,-zł. Zakładaliśmy, że wypracujemy kwotę 1.050.000,-zł, ponieważ takie było wykonanie za rok 2007, niestety, za trzy kwartały bieżącego roku jest to zaledwie 453.000,-zł, czyli dochody należy zmniejszyć. Powodem jest spadek rentowności osób prawnych prowadzących działalność gospodarczą.

Dostaliśmy dodatkową dotację na pracodawców 57.733,-zł, na dożywianie otrzymaliśmy kwotę 49.200,-zł, również otrzymaliśmy dotację z Wojewódzkiego Funduszu Ochrony Środowiska na budowę Zakładu Zagospodarowania Odpadów w Nowym Dworze w wysokości 18.000,-zł.
Zmienia się nazwa zadania inwestycyjnego, dotyczącego stadionu ChKS „Kolejarz”, mieliśmy zapisane, że będziemy remontować, modernizować budynek, w tej chwili dochodzi do tego jeszcze zadaszenie nad trybunami i sanitariaty, w związku z tym zadanie to wzrośnie i jest to nazwa „Rozbudowa i przebudowa obiektu wraz z termomodernizacją na stadionie ChKS Kolejarz”. Jeżeli chodzi o środki, to na ten rok kwota zapisana w budżecie jest wystarczająca, natomiast jeżeli chodzi 
o kosztorys, to kwota ulega zwiększeniu. Przewiduje się łączną wartość tego zadania na kwotę 3.100.000,-zł, na samą dokumentację 70.000,-zł i to wystarczy na opracowanie dokumentacji na te wszystkie obiekty, które tam są, natomiast na budowę potrzeba 3.100.000,-zł, taki jest kosztorys.

Budowa ścieżek rowerowych, tutaj zmniejszamy wydatki o 15.848,-zł i przerzucamy 5.000,-zł na budowę ulicy Mastalerza i kwotę 10.848,-zł na termomodernizację budynku szkoły i sali gimnastycznej Gimnazjum Nr 1. Jeżeli chodzi o ulicę Mastalerza, to mamy zaplanowane środki na dokumentację i będzie ona kosztowała 59.700,-zł, natomiast sama budowa 2.000.000,-zł.
· Radny Andrzej Dolny – ulica Mastalerza jest to ulica komunikacyjna, jakaś sensowna w Chojnicach, to jest żadna i przesuwanie pieniędzy w tamto miejsce jest to w stosunku do innych dróg i innych traktów komunikacyjnych pomyłką.

· Przewodniczący Marian Rogenbuk – przepraszam bardzo, proszę, żeby Pani Skarbnik omówiła wszystko i później proszę o zadawanie pytań.

Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – jako gmina jesteśmy zobowiązani uiszczać składki na Izby Rolnicze w wysokości 2% wartości pozyskanego podatku rolnego i tutaj musimy zwiększyć wydatki na tą składkę o 289,-zł.
Na promocję samorządu terytorialnego należy zwiększyć wydatki o 30.200,-zł i ponadto przenosi się tam środki między paragrafami w tym rozdziale w kwocie 4.000,-zł. Tam przeznaczyliśmy na promocję przez sport 200.000,-zł, ale to już było w budżecie włączone i zaplanowane, natomiast są jeszcze dodatkowe wydatki, jest zlecona jakaś publikacja, tłumaczenie w trakcie wizyty w Emsdetten.

· Radny Marcin Wenta – gdybym mógł wejść w słowo odnośnie tego przetargu tych 200.000,-zł dla RED DEVILS, bo chodzą słuchy, że umowa jeszcze nie jest podpisana, bo nie ma środków, nie wiem, czy można to jakoś wytłumaczyć.
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – mogę to wytłumaczyć, ponieważ doszły te dodatkowe koszty, które nie były przewidywane, po prostu brakuje tych środków i jak to dołożymy, to dopiero budżet się bilansuje, żeby można podpisać umowę.

Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – kolejne zmiany, to z planów zagospodarowania przestrzenią zdejmuje się kwotę 12.000,-zł i przeznacza na zakup programu komputerowego dla potrzeb planowania przestrzennego.

Zwiększa się też wydatki inwestycyjne dotyczące orkiestry, my tam przewidzieliśmy zakup pianina cyfrowego za kwotę 3.500,-zł, jednak po wstępnych przymiarkach okazało się, że brakuje jeszcze kwota 955,-zł i w związku z tym trzeba do tego pianina dołożyć. Natomiast na zakupach pozostałego sprzętu muzycznego ceny są niższe, a konieczność jest jeszcze zakupu zestawu perkusyjnego i te wydatki na zakup drobnego sprzętu się zmniejsza, a tworzy się zadanie inwestycyjne zakup zestawu perkusyjnego za kwotę 5.000,-zł.
Zmienia się kwotę udziałów wnoszonych do spółki Zakład Zagospodarowania Odpadów, w pierwszej wersji było wpisane 59.000,-zł, w tej chwili po wyliczeniach wstępnych jest to 58.200,-zł, czyli o 800,-zł mniej.

Na zadaniu inwestycyjnym Budowa Zakładu Zagospodarowania Odpadów trzeba zdjąć dochody, które mieliśmy uzyskać od gmin współpracujących, ponieważ to miało być na zasadzie udzielenia pomocy finansowej, w związku z tym te gminy miały partycypować w budowie, była to kwota 113.888,-zł. Tych dochodów nie będzie, ponieważ tworzymy spółkę, więc nie będą partycypować w tych kwotach. Zaplanowaliśmy też, że na budowę tego Zakładu dostaniemy dotację z Wojewódzkiego Funduszu w kwocie 200.000,-zł, zdanie to też nie będzie w tym roku rozpoczynane, wniosek o dofinansowanie środkami Unii na ten projekt będzie składany w lutym, czyli tych wydatków w tym roku nie będzie, w związku z tym te dochody o 313.888,-zł trzeba zmniejszyć.
Natomiast zmniejsza się też wydatki na tym zadaniu, ponieważ wiemy, ile w tym roku będziemy musieli zapłacić za połowę wartości dokumentacji, w związku z tym te wydatki się zmniejsza 
o kwotę 350.550,-zł. W budżecie pozostanie na tym zadaniu inwestycyjnym kwota na rok bieżący do wydatkowania 317.718,-zł, ponieważ zapłaciliśmy za koncepcję 90.768,-zł i gdyby nie doszło do powstania spółki, a należałoby już zapłacić za dokumentację, bo takie zobowiązanie miasto ma podpisane, w związku z tym to zadanie zostaje tutaj jeszcze jako inwestycyjne i potrzeba na zapłacenie tej jednej części 226.950,-zł. Tutaj też jest zaplanowane jakby dofinansowanie gminy, ale troszeczkę mniejsze 58.200,-zł i takie kwoty są pokazane, jak to będzie wyglądało. W rzeczywistości myślę, że dojdzie do utworzenia spółki i chcemy, żeby spółka poniosła już te pierwsze wydatki również w wysokości tych 226.950,-zł.
Zmniejsza się wydatki na zadaniu inwestycyjnym „Budowa Centrów Informacji Turystycznej – Bramy Kaszubskiego Pierścienia”, tam mieliśmy zaplanowane 100.000,-zł do wydania, wystarczy nam prawdopodobnie tylko 10.000,-zł jeżeli cokolwiek wydamy na tym zadaniu, natomiast musimy dokonać pewnych wydatków na zadaniu „Zagospodarowanie zielonego obszaru strefy centrum Miasta Chojnice”, to jest ta druga część Parku 1000-lecia, my tego nie mieliśmy przewidziane na rok 2008, ale Unia Europejska mówi, że jakieś wydatki trzeba ponieść i tę kwotę po prostu przenosimy.
Kolejna zmiana to poprawa dostępności komunikacyjnej ulica Przemysłowa i Składowa, tam zostaje jak gdyby wolnych 91.545,-zł i z tego trzeba zwiększyć wydatki na budowie ogrodzenia wokół boiska Gimnazjum Nr 2 i Szkoły Podstawowej Nr 1 o 14.225,-zł, na budowę sali gimnastycznej przy Zespole Szkół Nr 7 na dokumentację 2.320,-zł i na budowę oświetlenia w ulicy Czereśniowej, Gruszkowej i Podlesie 75.000,-zł. My tam mieliśmy zaplanowaną budowę oświetlenia na Podlesiu 
i dokumentację na Czereśniową i Gruszkową, ponieważ są te środki, to chcemy jeszcze wybudować to oświetlenie w Czereśniowej i Gruszkowej. Będzie to kosztowało około 180.000,-zł to zadanie 
i dlatego z zadania drogi 22 Berlin – Kaliningrad zdejmujemy 98.000,-zł, bo tam już więcej wydatków w tym roku nie będziemy ponosili i też przeznaczamy na budowę oświetlenia w Czereśniowej i Gruszkowej, czyli na to zadanie mamy w tej chwili 173.000,-zł, bo dokumentacja już była zapłacona i miejmy nadzieję, że ktoś do tego przetargu przystąpi i zdąży to zrobić.
Źródłem finansowania tych zmian, bo to i zmniejszają się dochody, i zmniejszają się wydatki, dochody w znacznym stopniu, łącznie te zmiany wnoszone autopoprawką powodują, że należy uruchomić wolne środki w kwocie 425.027,-zł.

Jest przymiarka już do budżetu na rok 2009, w związku z tym pojawiły się propozycje rozpisania zadania inwestycyjnego, którym jest na przykład budowa ścieżek rowerowych, one mają iść w kierunku Nieżychowic i Brus, to zadanie zostało rozbite jak gdyby na dwa, oddzielnie na Brusy, oddzielnie na Nieżychowice, czyli z jednego zadania robią się dwa zadania, znana jest już kwota kosztorysowa, więc też można już do wpi i do zadań inwestycyjnych te wielkości wnieść. Z dwóch zadań, takich jak na przykład budowa ronda i drugie zadanie budowa, modernizacja od ronda Wyszyńskiego do ronda „Solidarność”, mamy to drugie zadanie i żeby to połączyć w jedno zadanie, bo być może, że uda nam się, jeżeli my to rozczłonkujemy na dwa zadania, to Wojewoda przystąpi do ronda i zostawi nam resztę. Uważamy, że jak zrobimy z tego jedno zadanie i podpiszemy ugodę 
z Wojewodą, to będziemy mieli te dwa zadania zrobione, dlatego jest to połączone w jedno zadanie. Też już są znane wartości kosztorysowe.
Trudno mi opisać, bo nazwa zadania „Budowa tras rowerowych w ramach Kaszubskiej Marszruty” ma zmienioną nazwę, Składowa i Zakładowa ma też zmienioną nazwę, bo nie będzie „Poprawa dostępności komunikacyjnej” tylko będzie „Budowa Składowej i Zakładowej”, ucieknie Przemysłowa i Lichnowska. Planowaliśmy, że to będzie budowane razem ze Starostwem, dlatego ta nazwa musiała być razem, teraz wiadomo, że to się nie uda, w związku z tym jest to odrębne nasze zadanie i tutaj na tą drogę chcemy wystąpić o środki z tak zwanego Narodowego Funduszu Rozwoju Dróg Lokalnych w ramach kontraktu wojewódzkiego, czyli połowa będzie z kontraktu, połowa będzie od nas i kwota wynosi 7.500.000,-zł, czyli każde z nas zapłaci 3.750.000,-zł i te kwoty są zmienione.
Jeżeli chodzi o zadanie „Budowa Bramy Kaszubskiego Pierścienia”, my planowaliśmy, że będzie ono kosztowało 550.000,-zł, jednak będzie kosztowało więcej, bo z Unii jest 450.000,-zł, natomiast 950.000,-zł środków własnych, taki jest kosztorys tego zadania. To zadanie jest zapisane na rok 2009 i 2010.
Znany jest kosztorys budowy sali gimnastycznej w Zespole Szkół Nr 7 i ma wynieść 9.332.320,-zł łącznie.

· Przewodniczący Marian Rogenbuk – myślę, że w tej kwocie mieści się całe zagospodarowanie terenu, bo Burmistrz wspominał, że sala gimnastyczna 5.000.000,-zł i zagospodarowanie terenu 4.000.000,-zł. W ogólnej kwocie mieści się koszt budowy sali gimnastycznej łącznie z zagospodarowaniem terenu, czyli urządzeniem parkingów i ogrodzenie. Jeżeli tak, to można to zadanie, tak będę optował, rozłożyć na lata 2009 i 2010, w jednym roku pobudować salę gimnastyczną od podstaw i wydać około połowy z tych środków, a w następnym roku wykonać zagospodarowanie terenu, jeżeli nie będzie nas stać na wydanie całej kwoty od razu.
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – budowa sali gimnastycznej jest tak rozbita, kwota 2.500.000,-zł na rok 2009 i kwota 3.500.000,-zł na rok 2010 oraz kwota 3.200.000,-zł na rok 2011.

· Przewodniczący Marian Rogenbuk – według mnie tak może być, tym bardziej, że ja myślę, że to wynika także z cyklu realizacyjnego i płatniczego.

· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – zadanie „Zagospodarowanie zielonego obszaru strefy centrum”, czyli ta druga część Parku ma kosztować 3.000.000,-zł, taki jest kosztorys.

· Przewodniczący Marian Rogenbuk – poproszę teraz o zadawanie pytań, natomiast ja chcę na koniec zaproponować nasze spotkanie 14 listopada o godzinie 900, bo chcielibyśmy w ogólnym zarysie poznać propozycje budżetu na rok 2009. Nie chcę w tej chwili mieszać zmian w budżecie miasta dotyczącym tej sesji z projektem budżetu, z prowizorium budżetowym na rok przyszły. Wolałbym te dwie sprawy rozgraniczyć, bo i tak mamy dość sporo zmian do przyswojenia, a kiedy jeszcze będziemy wkraczać w prowizorium roku przyszłego, nawet lat następnych, bo 2010 i 2011 pewne rzeczy będą rozłożone, to już będziemy mieli mętlik bardzo duży w głowach.
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – to znaczy to, co ja w tej chwili mówię, to chodzi mi o to, że jeżeli my chcemy do projektu budżetu na rok 2009 dokonać takiej zmiany wieloletniego zadania inwestycyjnego, to on powinien wynikać z tego, co się dzieje i uważam, że powinnam doprowadzić ten plan, bo tak, w tym planie, który my mamy, w tej chwili nie mamy wszędzie kosztorysów, mówię o roku 2008, bo mamy na przykład tylko przewidziane środki na dokumentację, bo dopiero jak ta dokumentacja spływała, to znany jest kosztorys całego zadania 
i wówczas dopiero ten kosztorys wpiszemy. Jeżeli ten budżet ma wynikać z czegoś, a wpi jest jakąś ciągłością, więc powinna już być wprowadzona jakby w roku 2008 do tego, żeby ciągiem weszła w rok 2009, dlatego mówię o tych zmianach.
· Przewodniczący Marian Rogenbuk – ten punkt widzenia podzielam, natomiast my jakby się rozmywamy, rozbiegamy, jest sporo zmian budżetowych, które musimy teraz zatwierdzić i które chciałbym, żebyśmy przedyskutowali, a tu momentalnie przechodzimy i to kłóci nasz ogląd tematu. W związku z tym proszę o zadawanie pytań do propozycji zmian budżetowych, które mają mieć miejsce na najbliższej sesji. Jednak proponuję, abyśmy spotkali się 14 listopada, chodzi o oswojenie się z materią prowizorium na rok przyszły w tych najistotniejszych tematach. Nie myślę rozdrabniać się i dyskutować nad każdą pozycją, ale w tej filozofii, co Pani mówiła, chciałbym działać, że faktycznie te zadania istotne, bo będzie musiała być jakaś podjęta decyzja, które tak naprawdę będą już w uchwale budżetowej, którą chcemy podjąć jeszcze do końca tego roku.
· Radny Andrzej Dolny – na poprzedniej sesji zdejmowaliśmy ze Szkoły Nr 7 część dotacji na wykonanie monitoringu wizyjnego w tej szkole i to było 92.000,-zł nie zmieniając wartości zadania. Na tej sesji mamy zmniejszać kolejny raz wykonanie monitoringu wizyjnego w Szkole Nr 7 o kwotę około 50.000,-zł. Czy to likwiduje nam całkowicie ten monitoring, czy po prostu robimy jakąś fikcję, bo tu cały czas przesuwamy środki.
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – jak Pan radny czytał, to zdejmujemy dochody 
o kwotę 90.000,-zł, a zadanie zostaje na niezmienionym poziomie, czyli wydatki były w kwocie 130.000,-zł i zostały w tej samej kwocie. My planowaliśmy, że dostaniemy 104.000,-zł dofinansowania, dostaliśmy tylko 12.000,-zł, czyli różnica to jest to zmniejszenie dochodów. Natomiast uważaliśmy, że tyle wydamy, bo nie dofinansują nam więcej, a chcemy monitoring zrobić, to tyle wydamy. Natomiast po przetargach wyszło, że koszt będzie niższy, w związku z tym są te środki i zmniejszają teraz wydatki. Czyli środki są i zadanie będzie wykonane.
· Radny Bogdan Kuffel – mam refleksję i pytania. Refleksja – dlaczego my tylko sięgamy po środki unijne, po środki z Urzędu Marszałkowskiego, a nie sięgamy po środki Ministerstwa, uważam i przekazałem to na koalicji, że istnieje możliwość wzięcia środków z Ministerstwa.
Teraz mam dwa pytania. Czy już mamy zwymiarowane, ile będzie kosztowało ogrodzenie wokół boiska wokół szkoły Podstawowej Nr 1 i Gimnazjum Nr 2, czy już mamy kwotę globalną, bo ten płot nie przystaje nijak do naszych murów obronnych i moim zdaniem ten płot nie jest bezpieczny, skoro są tam te elementy kłute, zaostrzone do góry, więc to nie jest bezpieczne. Drugie pytanie – żeby ta orkiestra dęta nie stała się wzdęciem naszym finansowym, ponieważ co chwilę tam dokładamy. Zastanawiamy się, po co potrzebne orkiestrze dętej pianino, przecież orkiestra chodzi, chyba, że do prób. Teraz wchodzimy w remont sali na potrzeby tej orkiestry, ja uważam, taka orkiestra jest potrzebna, tylko mówię cały czas, skoro mamy Szkołę Muzyczną, to ja widziałbym sens, żeby orkiestra dęta była umiejscowiona przy Szkole Muzycznej, wiem, że ta szkoła nie podlega nam, ale dla mnie to jest oczywiście chory byt, tworzymy kolejną orkiestrę, oby ona nie pociągnęła nas na pewne dno, a dajemy pieniądze, rozumiem Big-Band, to jest inna forma, wieloosobowa orkiestra, na razie nie wiemy jaki będzie efekt, jakie będą wyniki, oby nie było, że zakupimy masę instrumentów i z tego nic nie będzie, a remont sali, nie rozumiem, jak można wydać na remont sali tyle pieniędzy.
· Radny Marcin Wenta – w tej sprawie Klub WFS sformułował wniosek, ponieważ uważamy, że przeznaczenie kolejnych 50.000,-zł na potrzeby orkiestry dętej to jest jakaś pomyłka, żenada i już nie wiadomo, jak to nazwać i proponujemy wniosek, iż Komisja negatywnie opiniuje propozycję zmian w budżecie w postaci zwiększenia wydatków na remont sali dla potrzeb orkiestry w Gimnazjum Nr 1. Ewentualnie chciałbym poprosić o przegłosowanie. Czy w tą kwotę wchodzi też to pianino, czy to jeszcze jakaś osobna rzecz jest.

· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – pianino było w tej pierwszej kwocie, którą daliśmy, teraz jest przeniesienie paragrafów. W pierwszej kwocie przeznaczyliśmy około 107.000,-zł, teraz dokładamy 8.000,-zł na zakup krzeseł do tej sali i 50.470,-zł na remont.
· Radny Marcin Wenta – to jeszcze do tego wniosku, który sformułowaliśmy, jeszcze tą kwotę 8.000,-zł na krzesła.

· Przewodniczący Marian Rogenbuk – jeżeli chodzi o krzesła, to rozumiem, przecież nie będą przenosić z innych sal. Natomiast sam remont sali to faktycznie.

· Radny Marcin Wenta – ja nie rozumiem ani krzeseł, ani remontu. Zwróćmy uwagę, że przed chwilą Pan Prezes Sabatowski mówił o tym, że wydał 100.000,-zł na podwyżki i ma problem, skąd wziąć.

· Radna Ludomiła Paczkowska – chciałam zapytać Panią Skarbnik, czy się myśli o toaletach dla niepełnosprawnych, jutro mam posiedzenie Komisji ds. Społecznych i na pewno takie pytanie zostanie postawione.
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – jeżeli to mają być zakupy gotowych toalet, to należy pytać w Wydziale Komunalnym, będą wiedzieli, czy w swoich wydatkach mają taki zakup. Jeżeli jednak by miały wartość powyżej 3.500,-zł, to powinny być wprowadzone jako zadanie inwestycyjne. Ja na ten temat żadnej informacji nie posiadam.

· Przewodniczący Marian Rogenbuk – w propozycjach zawartych w biuletynie mamy przesunięcia w MOPS i jedna kwota to 129.686,-zł, czyli w planie dochodów zmniejsza się, a zwiększa w planie wydatków?

· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – tutaj przenosi się z działu 852 do działu 853 dochody w kwocie 129.686,-zł, a wydatki w kwocie 149.686,-zł, przenosimy tylko z działu do działu. Różnica jest naszym udziałem, dlatego wydatki są o 20.000,-zł wyższe. Jest to program unijny, do którego z własnego budżetu musimy dołożyć 20.000,-zł, ta kwota jest już zaplanowana.
Jeżeli chodzi o płot, to po zmianach będzie on kosztował 678.025,-zł.

· Przewodniczący Marian Rogenbuk – proszę jeszcze raz o przedstawienie wniosku do przegłosowania.

· Radny Marcin Wenta – proponujemy taki wniosek: Komisja Budżetu negatywnie opiniuje propozycję zmian w budżecie w postaci zwiększenia wydatków na remont sali dla potrzeb orkiestry w Gimnazjum Nr 1 oraz zwiększenia wydatków na zakup krzeseł w kwocie 8.000,-zł dla potrzeb orkiestry.

· Przewodniczący Marian Rogenbuk – mam dylemat, bo jestem za wnioskiem, ale w tej pierwszej części, jeżeli chodzi o krzesła to nie.

· Radny Marcin Wenta – ale krzesła są potrzebne orkiestrze, nie szkole jako takiej dla uczniów, tylko dla orkiestry.

· Przewodniczący Marian Rogenbuk – i w związku z tym uważam, że trzeba je kupić.

· Radny Marcin Wenta – w takim razie z tych 120.000,-zł, które dostali, to spokojnie tą kwotę 8.000,-zł sobie wygospodarują na krzesła. Za chwilę wszystkie szkoły się zgłoszą o krzesła.

· Przewodniczący Marian Rogenbuk – jeżeli wniosek zostanie zmodyfikowany, czyli bez krzeseł, to jestem za.
· Radny Marcin Wenta – w takim razie proponujemy dwa wnioski, jeden dotyczący remontu, drugi krzeseł.

· Radny Bogdan Kuffel – czy ta orkiestra dęta będzie integralnie związana z tą szkołą, czy ona będzie przy szkole, dla mnie to jest ważne.
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – orkiestra będzie przy szkole.

· Radny Bogdan Kuffel – w takim razie to nie będzie majątkiem szkoły, tylko krzesła będą majątkiem orkiestry.

· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – orkiestra jest w budynku szkoły, jest to plan finansowy szkoły, czyli będzie na majątku szkoły.
· Radny Bogdan Kuffel – mam pytanie, są w tym budżecie środki na budowę kolektora deszczowego na ulicy Okrzei, jest dokumentacja zrobiona, nie ma jeszcze podobno zgody Agencji Nieruchomości Rynku Rolnego i jeżeli zgody nie będzie w tym roku, czy te pieniądze przepadną i zadanie upadnie?

· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – ulica Okrzei miała być robiona z Gminnego Funduszu Ochrony Środowiska i jeżeli nie będzie wykonana w roku bieżącym, to środki Gminnego Funduszu nie przepadają i zadanie może być realizowane w przyszłym roku.
Komisja Budżetu i Rynku Pracy negatywnie opiniuje propozycję zmian w budżecie miasta w postaci kolejnego zwiększenia wydatków na remont sali dla potrzeb orkiestry w Gimnazjum Nr 1.

- 5 za (jednogłośnie).
Komisja Budżetu i Rynku Pracy negatywnie opiniuje propozycję zmian w budżecie 
w postaci zwiększenia wydatków na zakup krzeseł w kwocie 8.000,-zł dla potrzeb orkiestry.
 - 2 za, 2 przeciw, 1 wstrzymujący się (wniosek nie uzyskał większości głosów).
Komisja Budżetu i Rynku Pracy przyjmuje do akceptującej wiadomości projekt uchwały 
w sprawie zmian w budżecie miasta na rok 2008 wraz z przedstawionymi autopoprawkami.

Projekt uchwały w sprawie określenia stawek podatku od nieruchomości i wprowadzenia innych zwolnień niż określone w ustawie

· Przewodniczący Marian Rogenbuk – pamiętam stawkę, która obowiązywała do końca ubiegłego roku jeżeli chodzi o tą najwyższą, czyli za m2 budynków lub ich części, było to 15,80 zł. Jaka jest na dzień dzisiejszy?
· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – budynki związane z działalnością gospodarczą rosną o 4,21% i takim procentem mniej więcej podwyższyliśmy stawki obowiązujące w roku 2008 na rok 2009.
Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.
Projekt uchwały w sprawie określenia wysokości stawek podatku od środków transportowych

Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – w tym projekcie uchwały zostaną zaokrąglone końcówki w taki sposób, żeby każda z kwot była podzielna przez 12, bo jeżeli ktoś płaci podatek tylko za ileś miesięcy, to wówczas wychodziły grosze i żeby tego uniknąć, po prostu jest to zaokrąglone.
Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały w sprawie obniżenia ceny skupu żyta stanowiącej podstawę do obliczenia podatku rolnego

Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – być może w tym projekcie uchwały zmniejszymy 
z 50,-zł do 45,-zł, my mamy zawsze na tym samym poziomie, co Wójt i w związku z tym propozycja wstępna była 50,-zł i tak jest w biuletynie, ale do końca nie wiemy, co zrobi Wójt, przymierzają się do 45,-zł, czyli byłaby zmiana i dochody z tego podatku byłyby mniejsze.
· Radny Andrzej Dolny – stosuje się tuta słowo kwintal, co to jest. W rolnictwie jestem od roku 1981, układ SI poznałem i kwintal jest jednostką nieużywaną praktycznie nigdzie, używa się decytona lub 100 kg i dlatego nie wiem, z czego to wynika ten ciągły kwintal, już w zeszłym roku o tym mówiłem, jest to niepoprawne językowo, niepoprawne ze względu na układ SI.

· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – chyba jest rozporządzenie, które mówi o cenie skupu żyta i tam jest podane za kwintal.
Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały zmieniającej uchwałę Nr XIII/151/07 w sprawie określenia wykazu inkasentów opłaty od posiadania psów

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały zmieniającej uchwałę Nr XXXIV/311/05 z dnia 4 lipca 2005r. w sprawie ustalenia cen biletów Miejskiego Zakładu Komunikacji Spółka z o.o. w Chojnicach

Prezes Mieczysław Sabatowski – w materiałach sesyjnych jest szerokie uzasadnienie pokazujące cały mechanizm gospodarki finansowej zakładu transportu publicznego. Chciałbym w kilku słowach w tym samym kontekście, ale bardziej szczegółowo przedstawić. Ostatnia podwyżka miała miejsce w lipcu 2006r., czyli biorąc pod uwagę, że mówimy o cenach na rok 2009, mamy na myśli okres około trzech lat, po którym to okresie ta zmiana cen ma nastąpić. Prawdopodobnie na początku stycznia, nie możemy tutaj ustalić daty 1 stycznia, ponieważ uchwała musi zostać opublikowana w Dzienniku Urzędowym Województwa Pomorskiego i wejdzie w życie 14 dni po ogłoszeniu, jeśli będzie to po 1 stycznia, to oczywiście bilety miesięczne będą według starych cen. W okresie tych kilku lat znacznie wzrosły koszty funkcjonowania Spółki w kilku takich podstawowych elementach. Jest to przede wszystkim wysoki wzrost cen paliw, w roku 2006, kiedy poprzednia podwyżka miała miejsce, baryłka kosztowała około 50-60 $, w roku bieżącym doszła do prawie 150, pomimo spadku cena ta co roku kształtuje się na coraz wyższym poziomie, jest to element kosztów niezależny od Spółki, ale w tym zakresie wyższe koszty paliw trochę też powstały na własne życzenie, otóż wprowadzenie nowych autobusów niskopodłogowych z automatycznymi skrzyniami biegów też kosztuje, automaty powodują wyższe zużycie paliwa od 10 do 15% i suma summarum w tym roku w stosunku do roku ubiegłego już wydatkowaliśmy na zakup paliw kwotę wyższą o 127.000,-zł. Nastąpił również wzrost kosztów i następuje corocznie wzrost kosztów amortyzacji, wiąże się to nie tylko z zakupem nowych autobusów, czyli podstawowego narzędzia do świadczenia usług przewozowych, ale także z inwestycjami, które przeprowadziliśmy w zapleczu technicznym, więc stacja kontroli pojazdów, stacja paliw, w tej chwili jest modernizacja hali warsztatowej, to wszystko powoduje, że koszty z tego tytułu rosną. Dla przykładu powiem, jaki to jest wymiar, otóż w roku 2006 koszt amortyzacji wynosił 350.000,-zł, za rok 2009 będzie to już kwota 550.000,-zł. Pomimo, że ten koszt rośnie, nie należy z tego tytułu odbierać go negatywnie, jest to naturalny skutek rozwoju technologicznego i w ogóle rozwoju firmy. Idąc w szczegóły kwota amortyzacji w tym roku do tej pory jest wyższa już o około 74.000,-zł. Oczywiście, że w tym czasie wzrosły ceny części zamiennych, energii, wody, opłat, podatków, ubezpieczeń, płac. Płace to koszt na własne życzenie, niemniej uzasadniony i niezbędny, koszt płac w tym roku wzrosły o około 100.000,-zł, około 5%, trochę wyższa podwyżka niż w poprzednich latach, bo w poprzednich latach podwyżki płac były 
w granicach tylko inflacyjnych, czyli były to raczej regulacje, bo inflacja zjadała to wszystko, ale takie tylko możliwości firmy są. W wielu miastach odbyły się strajki kierowców, u nas temu zapobiegliśmy i bez większych problemów ta podwyżka została zrealizowana, niemej jest to też wyższy koszt o około 100.000,-zł. Na domiar złego od już dwóch lat jest dość niekorzystna tendencja niewielkiego, ale spadku ilości pasażerów, jest to w granicach 3-3,5% i w ujęciu rocznym jest to niewielki ubytek, natomiast zaczyna to być złą, trwałą tendencją. Pomimo dobrodziejstw w postaci nowego taboru, wyższych kosztów, wprowadzamy, polepszamy wygodę podróży, komfort, bezpieczeństwo, ekologię, jednak to bezpośrednio nie odnosi się do konieczności wyższego dochodu 
z tytułu przejazdów, że to zachęci pasażerów. To jest element niezbędny do prowadzenia w ogóle przewozów i do tego, że z tego rynku nie tracimy jeszcze więcej, niż tracimy. W tym roku z tego tytułu niższe dochody z biletów są około 50.000,-zł i co najdziwniejsze w tym wszystkim, do historii przechodzi pojęcie sezonu turystycznego, czyli miesięcy lipiec i sierpień, w których to miesiącach przeważnie zarabialiśmy, a jak się zdarzył jakiś miesiąc gorszy, to ewentualnie na pograniczu kosztów on był realizowany, w tym roku w ciągu tych dwóch miesięcy zakład wypracował stratę około 70.000,-zł w tych dwóch miesiącach, czyli więcej, niż przez całe półrocze. Planowałem zakończyć rok stratą około 100.000,-zł, na pewno to się już nie uda, bo to, co mówiłem wzrost cen paliw, amortyzacji, utrata dochodów z biletów, to jest już kwota ponad 300.000,-zł i pomimo, że zasililiśmy dochody w I półroczu o 150.000,-zł przerzucając ze środków inwestycyjnych, była to jednak zbyt optymistyczna kwota, za mała i szkoda, że nie zdecydowałem się na poproszenie Rady o wyższą kwotę, gwarantując przecież zakup i tak taboru za te pieniądze.
Jeżeli chodzi o wysokość straty, która ewentualnie będzie około 200.000,-zł, oczywiście są to duże pieniądze, niemniej przy obrotach około 10.000.000,-zł nie jest to strata, która zagraża bytowi Spółki, czy każe tu pisać czarne scenariusze w tym zakresie, nie ma obawy, kapitał zapasowy jest prawie 500.000,-zł, co roku jest zasilany, kapitał zakładowy ponad 3.000.000,-zł, czyli spokojnie, niemniej pokazuję tutaj pewien mechanizm, że jeżeli w ubiegłym roku kończyliśmy stratą bardzo niską, około 28.000,-zł i z tych Spółek, które miały straty, to najniższą stratą, a leżeli w tym roku brakuje 200.000,-zł, to na przyszły rok dalej ta kwota będzie brakować, ponieważ poziom kosztów tak się już ukształtował, a dochodzi wzrost kosztów przyszłego roku i w związku z tym konieczna jest podwyżka cen biletów, jest to ostateczne posunięcie, ponieważ na wzrost dopłaty nie mogę liczyć pomimo tego, że dopłata w Chojnicach z tytułu utraty dochodów Spółki w związku z zastosowaniem ulg i przejazdów bezpłatnych jest jedną z najniższych w województwie pomorskim, 
a w przyszłym roku będzie na pewno najniższa, ponieważ tylko 200.000,-zł Malbork miał mniej, 
a już wiem, że jest podpisany kontrakt z przewoźnikiem 1,7 mln zł na rok przyszły, czyli moja dopłata będzie najniższa. Niechciałbym tutaj stawiać sprawy w ten sposób, że chcę gwarantować sobie wyższą przedpłatę nie korzystając również jednak z regulacji cen po trzech latach funkcjonowania tych cen. Wiem, że to się odbywa kosztem pasażera, niemniej trudno pokazać w tej chwili jakieś dobro na rynku, którego cena w ciągu trzech lat nie wzrosła.
Będzie również podjętych szereg innych działań, między innymi waloryzacja dopłaty z Gminy Wiejskiej, również dość duża redukcja kursów miejsko-gminnych. Nie jest to żaden zamach na komunikację podmiejską, tylko obrazowo mówiąc jeżeli do jakiejś miejscowości podmiejskiej mam 8, czy 10 kursów, to po prostu 1, czy 2 kursy będą wycięte, nastąpi komasacja rozkładu jazdy w te puste luki, zwiększy się tylko trochę okres między kursami, na pewno nie pogorszy się tutaj jakość połączenia z daną miejscowością, natomiast tą drogą chcemy zaoszczędzić dodatkowo około 150.000,-zł z tytułu mniejszych kosztów paliw, a także zmniejszenia czasu pracy w świadczeniu tych usług. Byłyby to środki, które by pozwoliły na przykład wyższe koszty w przyszłym roku 
z tytułu choćby wzrostu płac, czyli fundusz płac by nie urósł, a byśmy sobie wygospodarowali na podwyżkę płac z tego tytułu lepszej organizacji na liniach.

Również chciałbym uruchomić dodatkowe branże działalności komercyjnej, chociaż przypomnę, że dochody z działalności dodatkowej stanowią 50-60% wszystkich dochodów Spółki, nie chcę tutaj sam się chwalić, natomiast na pewno w naszym województwie ani w pobliżu nie znajdzie się firmy komunikacyjnej, która taki szeroki zakres usług dodatkowych prowadzi, ale przy tak niskiej dopłacie, przy tak niskich dochodach z biletów, to gdyby nie ta działalność, to Spółka naprawdę byłaby w bardzo ciężkich tarapatach i nie mogłaby normalnie funkcjonować. Te nowe działalności będą związane z branżą motoryzacyjną, nie chciałbym szczegółów jeszcze zdradzać, w każdym razie wykorzystujemy możliwość i potrzebę takich usług dla taboru własnego, a także dla taboru osobowego w mieście.
Chciałbym jeszcze kolka słów o tym naturalnym deficycie w komunikacji miejskiej. Cały szkopuł w tym wszystkim, że jeżeli dzielimy wynik finansowy na poszczególne rodzaje działalności, to na podstawowej działalności, czyli komunikacji miejskiej, powstaje deficyt, który ukształtował się na poziomie 600-700 tys. zł corocznie plus wzrost kosztów, czyli około miliona corocznie ten deficyt 
i pokrywamy go z działalności dodatkowej, przy czym nawet tak szeroki zakres działalności dodatkowej nie powoduje, że mogę zaplanować, że na przyszły rok wzrosną dochody z tego tytułu, czy rentowność o następne 200-300 tys. zł, takich rzeczy na rynku nie ma. Ta działalność komercyjna jest prowadzona w ramach gry rynkowej, decyduje tutaj konkurencja i jakość usług, ale przede wszystkim konkurencja i mamy słabe pole manewru, dla przykładu powiem, że najgorsza sytuacja w zakresie rentowności stacji paliw jest wtedy, jak są bardzo wysokie ceny, ponieważ wówczas się okazuje, że wcale największą rentownością nie mogą się tutaj poszczycić detaliści, tylko każdy po kolei swoje pieniądze zgarnia, zgarnia państwo, miliardowe zyski robią rafinerie, natomiast rentowność to jest około 2%, dlatego proszę mieć świadomość, czemu jeszcze ja tej ceny nie obniżam, przy dochodzie około 0,20 zł na litrze, około 5-7 groszy to jest czysty zysk, przy czym ceny od dużych stacji są niższe o 1-20 groszy momentami, ale nie mam możliwości do jeszcze zejścia do niższego poziomu. Niechciałbym też prowadzić działalności tylko po to, żeby powiedzieć co prowadzę, a realizuję to na pograniczu zera, czy może ze stratą i chwalę się, że dużo rzeczy robię, a efektu finansowego w tym nie ma żadnego.
Spółka co roku pomimo takich kłopotów, które co roku odżywają na nowo, prowadzi szeroką działalność inwestycyjną, przeznaczamy po kilkaset tysięcy złotych rocznie na działania inwestycyjne, w tym roku modernizacja hali warsztatowej około 200.000,-zł, również modernizacja centralnego ogrzewania plus przygotowanie dwóch pomieszczeń do działalności dodatkowej, urządzenia najprawdopodobniej wezmę w leasing lub na kredyt, jest to sprawa do rozważenia i do zaopiniowania przez Radę Nadzorczą.
W każdym razie to, że mówimy o trzecim roku, gdzie nie było tej podwyżki cen biletów, teraz jest to chyba elementem oczywistym, że w normalnych warunkach gry rynkowej przy takim układzie cen paliw i innych kosztów z branży motoryzacyjnej, bo nie wszystkie ceny rosną tak, jak ceny części zamiennych, akumulatorów, czy ogumienia, te elementy, które są związane z branżą motoryzacyjną rosły daleko powyżej inflacji. Jeżeli mówimy o 10% podwyżce cen biletów w przeciągu trzech lat, to jest to dużo niższa podwyżka niż inflacja w tych kolejnych trzech latach sumując by była.
· Radny Michał Karpiak – z mojej strony widzę duże zaangażowanie Zarządu, a przynajmniej Prezesa w działalności Spółki, jak również efekty. Mnie najbardziej cieszy w tym zakresie współpraca jak gdyby z Radą, gdyż widzę to na przykładzie realizacji naszych wniosków. Pan Prezes niewiele dyskutuje jeśli wnioski są słuszne, a wybiera na pewno takie, to też i wprowadza w realizację. Zatem z tej strony należy się uznanie i podziękowanie. Natomiast co do cen biletów jest to nieuchronne, można dyskutować tylko co do skali tego, można się spierać, czy tyle, czy trochę mniej, ale sytuacja na świecie jest taka, że te ceny będą być może się zmieniać, a zatem nie tylko będą rosły, ale być może trzeba będzie i obniżać ceny po to, żeby pozyskać pasażerów, bo taka sytuacja też może zaistnieć wtedy zwłaszcza, kiedy ta cena ropy, na którą narzekamy, że ona rośnie, może spaść, bo w tej chwili tendencja jest spadkowa, cena baryłki spada systematycznie, nie spada cena, to jest inna sprawa. Chciałbym zwrócić uwagę na pewne drobne szczegóły w działalności Spółki, które mogą przyczynić się do tego, że koszty działalności będą niższe i że dopłaty do biletów w konsekwencji w jakimś minimalnym, mikroskopijnym może stopniu, ale będą niższe. Mianowicie mnie chodzi o taką rzecz, że w działalności usługowej, która się rozwinęła, też występują pewne mankamenty, mnie chodzi o to, żeby kierowców, którzy pewnie są dobrymi kierowcami, ale dodatkowo przeszkolić w zakresie wyjazdów zagranicznych. Zdarzało się tak na przykład, że kierowcy nie znają trasy dokładnie, mylą trasę, nie zapoznają się z trasą i przez to wydłuża się trasa i oczywiście koszt jest wyższy. Również trzeba kierowców przeszkolić w tym zakresie relacji klient, pasażer, chodzi głównie o turystykę, a kierowca, żeby tutaj wzbogacić tą pulę sympatii dla tego turysty. Jeszcze jedna sprawa, oprócz tego, że należy rozwijać tą inną działalność usługową jak najbardziej, to to mianowicie, że wydaje mnie się, że Rada Nadzorcza w sile 6 osób jest za liczna. Moim zdaniem wystarczyłoby 2-3 osoby, wystarczyłoby to wymagane minimum. Nie jest to duża sprawa, ale koszty są, diety są 
i inne zapewne koszty też są. Czyli taki miałbym tu konkretny wniosek i proszę się nad tym zastanowić.
· Radny Andrzej Dolny – jestem konsumentem gdzieś 140 litrów paliwa miesięcznie i gdybym wiedział, że jest taniej o 0,20 zł, to na pewno bym jeździł po paliwo do MZK. Jak zwykle nie wiem, nie widać reklam, można byłoby na autobusie informację zamieścić. Jest to taka moja sugestia. Teraz mam pytanie trochę inne, mówił Pan Prezes o słabych kursach letnich, to można korelować ze ścieżką do Charzyków. Jeszcze jedno pytanie, teraz Pan nie musi odpowiadać, może na finale naszego spotkania, jakie Pan ma problemy komunikacyjne, bo autobusy mają na pewno problemy komunikacyjne w Chojnicach i to też byśmy chcieli usłyszeć, gdzie są jakieś paskudy i trzeba mocno kręcić, gdzie te długie autobusy mają problemy z wjazdami, czy co innego.

· Radny Kazimierz Jaruszewski – w opłatach dodatkowych czytamy za przejazd bez ważnego biletu 110,-zł plus równowartość należnej opłaty za przejazd. Kto w tej chwili zajmuje się kontrolą tych biletów i czy są skargi dotyczące tego zakresu usług.

· Przewodniczący Marian Rogenbuk – proszę o odpowiedź, jaki to jest procent podwyżki, czy też konkretnie jaka dzisiaj jeszcze obowiązuje cena biletów, tych podstawowych biletów w mieście, poza miastem na tym dystansie do 10 km oraz w mieście i poza miastem 6-20 km. Drugie pytanie, może jednak tutaj szef MZK by co nieco uchylił nam rąbka tajemnicy jeżeli chodzi 
o nowe działalności gospodarcze, które zamierza rozwinąć. Kolejna sprawa, jeżeli chodzi o remont warsztatów, to nie mam tu żadnego pytania, bo tak długo, jak firma będzie istniała, to zawsze trzeba remontować, trzeba inwestować, natomiast trochę jestem zaskoczony, że wydatki inwestycyjne na modernizację centralnego ogrzewania, jeżeli się nie mylę, tam jest ogrzewanie olejowe i ono było sprawne w momencie, kiedy się przeprowadzaliście z Dworcowej, zresztą 
w naszej ocenie było ono wzorcowym, dobrym ogrzewaniem, a jesteście tam 9 lat. Ostatnia sprawa, bo sądzę, że rentowność jest dobra na usługach turystycznych, czyli wynajmie autokarów z obsadą, czyli wyjeździe tych autokarów wynajmowanych i wyjeżdżających poza Chojnice, tutaj pewnie możliwości za dużych nie mamy, bo to byłoby kosztem zakupu autobusów miejskich, ale jaki jest w tej chwili stan i czy rentowny, czy warto tą gałąź w dalszej działalności rozwijać.
· Radna Ludomiła Paczkowska – ponieważ jestem Przewodniczącą Komisji ds. Społecznych chciałam się zapytać, co jeszcze więcej zrobiliście dla osób niepełnosprawnych.

· Prezes Mieczysław Sabatowski – może od tego ostatniego pytania rozpocznę, otóż przede wszystkim tabor, który kupujemy, to jest tabor z niską podłogą i to jest bezwzględnie lepsze, niż jakieś platformy, czy windy kiedyś stosowane w autobusach, które się nie sprawdzały, czyli tabor i to w większości przypadków na całej długości niska podłoga. Natomiast jest problem innej natury, jak zwykle życie coś tam zawsze przynosi, otóż budowane zatoki pomimo, że mają jakieś swoje określone przepisami drogowymi normatywy, nie sprzyjają bliskiemu i dobremu podjeżdżaniu pod krawężnik, po pierwsze te krawężniki są dość wysokie, po drugie zatoki nie są w postaci półkolistej, tylko są w postaci takiego ściętego rombu, więc ustawienie się dużego wozu nie zawsze jest możliwe, poza tym choćby to, że pasażerowie stoją na krawędzi i autobus, który chce jak najbliżej tego krawężnika się ustawić, to wręcz lusterkami by haczył po ludziach, oczywiście ludzie się nie usuną, więc rezygnują nasi kierowcy z tego manewru i jest czasami trochę utrudnienia, żeby skorzystać z tego dobrodziejstwa, jakim jest niska podłoga, którą już jako standard przyjmujemy i wszystkie zakupione obecnie od trzech lat wozy są wyposażone 
w niską podłogę.
Jeżeli chodzi o usługi turystyczne i rentowność, to jak powiedziałem, wszystkie usługi komercyjne są rentowne, natomiast poziom rentowności jest różny i w dużej mierze zależy od konkurencji na tym rynku. Jeżeli mówimy o pewnych sytuacjach, jak Pan radny wspomniał kryzysowych w niektórych branżach, paliwowej i innej, to też powoduje to, że przedsiębiorcy transportowi ratują się obniżając cenę, obniżając rentowność, to z kolei powoduje, że i nasze dochody 
w tej mierze jak gdyby się trochę kurczą, podobnie jak mówiłem o stacji paliw. Niemniej jest to działalność rentowna, dochodowa, na dużo lepszym poziomie w każdym razie, niż stacja paliw. Posiadam w tej chwili dwa autobusy turystyczne marki VOVA z klimatyzacją, z toaletą i trzeci autobus polski, też po kapitalnym remoncie, który niestety takich już udogodnień nie ma. Na dzień dzisiejszy uważam, że jest to wystarczające, nie jest sprzyjający okres na rozwój turystyki, dopóki ceny paliw się nie ukształtują, dopóty nie ma szans na poprawę tej rentowności, zawsze istnieje możliwość bardzo szybka kupienia dodatkowego autobusu, czy nawet autobusów używanych. Należy dążyć do zbilansowania dochodów i wydatków, żeby ta działalność podstawowa była jak najbardziej w pobliżu zera po to, aby było pełne pokrycie kosztów amortyzacyjnych i wówczas posiadam do dyspozycji około 0,5 mln zł rocznie, czyli mogę tutaj co roku kupować albo jeden nowy autobus, albo corocznie dwa używane, mogę również inwestować 
w zakup autobusów turystycznych i to, co już do tej pory mówiliśmy, już parę lat temu taka wspólna ugoda była, że miasto postara się współfinansować, czy nawet w pełni finansować zakup taboru liniowego, natomiast ja będę wykonywał duże remonty zaplecza technicznego, będę kupował tabor wycieczkowy. Jeśli to wszystko ureguluję, zostało jeszcze tylko postawienie myjni, właściwie mam zaplecze już całkowicie wyremontowane, zmodernizowane, też w pełni już się włączę w zakup taboru, wszystkie środki będę już kierował na zakup taboru.
· Radny Andrzej Dolny – tutaj się kroi pytanie, jeśli komercja związana z przewozami zewnętrznymi jest dobrze widziana jako dochód w firmie, to dlaczego nie stworzyć w takim wypadku spółki-córki zajmującej się li tylko tą częścią komercyjną, a tudzież nie wiem, być jakimś elementem większej sieci turystycznej. To jest takie pytanie, bo ja sporo świata też oblatuję 
z różnymi firmami, które się podnajmują, z tymi kierowcami rozmawiam, właśnie takie grupy będące w sieciach turystycznych.

· Prezes Mieczysław Sabatowski – gro usług międzynarodowych to są usługi wykonywane na rzecz biur podróży, z którymi mamy kontakty, natomiast krajowe wycieczki to jest nasz rynek 
i tutaj zamówienia już są na przyszły rok.
Remont warsztatu i centralne – modernizacja centralnego to może zbyt wielkie słowo powiedziane i może nie chodzi o wielkie pieniądze, natomiast przy modernizacji zaplecza technicznego również doprowadziliśmy do urealnienia takiej prostej i oczywistej sytuacji, jak wentylacja w kanałach, nawiewy, potrzeba pięciu nowych nagrzewnic zamiast kaloryferów, duża nagrzewnica pracująca dotychczas na pełnych obrotach, zostaje to wszystko połączone dodatkową nitką, aby nie zakłócało całego obiegu centralnego, począwszy od nowej pompy rozdzielającej elektronicznej, mówimy o kwocie kilkadziesiąt tysięcy złotych, nie jest to jakaś modernizacja skali kilkaset tysięcy, o to tylko chodzi, bardziej o regulację tego centralnego, niż może modernizacja, może źle się tutaj wyraziłem.

Nowych działalności niechciałbym naprawdę zdradzać, jedną mogę powiedzieć, będą to usługi związane z oponiarstwem, czyli montaż ogumienia, wyważanie kół pojazdów ciężarowych, osobowych. Drugiego pomysłu po prostu nie zdradzę, żeby konkurencja mnie nie uprzedziła.
Jeżeli chodzi o wielkość podwyżki, to jest to średnio 10%, w tej chwili cena biletu to 2,-zł, będzie 2,20 zł.

Kontrola biletowa- korzystamy już od wielu lat z firm, one są wyłaniane w drodze przetargu, 
w tej chwili jest to firma chojnicka Firma Ochrony Osób i Mienia „Sokół” i pomimo, że miałem wątpliwości, że właściwie nie mieli tutaj stażu, czy praktyki w zakresie prowadzenia kontroli biletowej i windykacji tych środków w tym zakresie, a bardziej ochrona osób i mienia, w tym się specjalizowali, jednak po kilku miesiącach okazuje się, że jest dużo mniej problemów, niż 
z poprzednią firmą z Łodzi, jakoś na własnym podwórku jest to lepiej załatwiane. Nie wiem, skargi są sporadyczne i w zasadzie większość z nich jest niezasadna, bądź dotyczy sytuacji społecznej, materialnej, że kogoś nie stać na zapłatę mandatu, wtedy mam prawo ingerencji, sugeruję rozłożenie, czy umorzenie częściowe, czy czasem całkowite mandatu. Wynagrodzeniem dla tych firm to są mandaty, ja tylko ponoszę taką opłatę miesięczną, taką profilaktyczną, bardzo niską około 800,-zł, profilaktyczną, czyli za to, że jeżeli nawet nie będzie mandatów karnych, nie będzie tak zwanych gapowiczów, nie będzie firma miała z tego tytułu dochodów, to 
i tak muszę świadczyć 800,-zł miesięcznie. Cała kwota mandatu przechodzi na rzecz firmy, tylko dodatkowy koszt zakupu biletu przechodzi jako zwrot za bilet do firmy.
Jeżeli chodzi o problemy komunikacyjne, to jest ich wiele o rzeczywiście tutaj bym postarał się z kierownictwem działu przewozów te problemy ustalić. Takim nagminnym, który od razu mogę powiedzieć, to problemem jest parkowanie na ulicy 31 Stycznia, co prawda z jednej strony, ale to powoduje problemy. Osobiście nie jestem zachwycony pomysłem remontu, ponieważ trzeba będzie całą najważniejszą linię nr 7 przeorganizować i nie wiem, czy nie będzie trochę to z uszczerbkiem dla pasażerów, bo komunikacyjnie jestem w stanie w każdą ulicę wjechać, natomiast nie wiem, czy to jest dobre. Może czas pokaże, że będzie to dobry pomysł, ale szkoda, że ten ciąg komunikacyjny, których jest dość mało, będzie mi zabrany.

Sezon – to wszystkie dobrodziejstwa dla miasta, więc ścieżka rowerowa i inne rzeczy, które powodują mniejszą ilość pasażerów, niemniej ja sobie tu nie uzurpuję prawa, że komunikacja miejska ma być tylko jedynym środkiem transportu, na całym świecie jest polityka zrównoważonego udziału transportu wszystkich rodzajów i tutaj chwała, a ścieżka rowerowa szczególnie jest mi bliska, bo to jest rekreacja i zdrowie Polaków. Natomiast co innego, aura, która spowodowała, że takie autobusy były puste, a poza tym to podejście, co mówiłem, tradycyjne, że sezon turystyczny, reaguję szybko na różne wnioski Samorządów, najlepiej od kwietnia już, bo są domki w Małych i Dużych Sworach i trzeba jechać sprzątać, wówczas już rozkład letni wprowadzam, jeżdżą autobusy, bo to jest taka działalność, że dopiero czy jest pasażer, czy nie, czy jest popyt na usługi, to ja się dowiaduję, jak zaczynam usługę świadczyć. Nie mogę zaprzestać, zmniejszyć funkcjonowania, bo jest jakaś tam zmiana. Jest rozkład jazdy, na to jest zezwolenie wydane i tak dalej, prawdopodobnie odejdziemy od tego sposobu po raz pierwszy, zastosujemy chyba wahadło z Palcu Jagiellońskiego, czy może z dworca, słoneczna pogoda, wozy będą podjeżdżać i w miarę napełniania będą odwozić, nawet bez rozkładu, dodatkowo, będzie więcej bisów niż dać się wpisać w rozkład, który potem trzeba realizować. Mnie trudno jest bez testowania udowodnić danemu Samorządowi, czy innej grupie, że kursy są nieopłacalne. Żeby zlikwidować jakiś kurs, to ja muszę mieć materiały dla Samorządów, dla radnych, dla społeczeństwa, dla prasy, dla mediów, muszę mieć podkłady badań i na pewno w przyszłym roku będą dość znaczne cięcia, przy czym zastosuję taką zasadę, że po zebraniu materiałów z monitoringu tych linii, przedstawimy je Samorządom, instytucjom różnym, radom sołeckim w terenie, będziemy rozmawiać, nie robimy żadnego zamachu.

· Radny Marcin Wenta – przecież Samorządy nie decydują, tylko Rada Miejska i wtedy taka jest konsekwencja. Jeżeli przejazd jest nierentowny, to po prostu trzeba go zlikwidować.

· Prezes Mieczysław Sabatowski – tak, tylko że są przejazdy na przykład na linii nr 4, które są w ogóle nierentowne, ale przecież mówimy, że również mamy obowiązek wozić pasażerów bezpłatnych, za których otrzymuję pieniądze i też muszę ten element społeczny tutaj widzieć mimo wszystko, oprócz ekonomii, która karze naprawdę nie mieć litości, to ten element w takiej branży, jak transport publiczny, musi istnieć.
Jeżeli chodzi o Radę Nadzorczą, to nie jest 6 osób, tylko 5 i trudno byłoby pewnie ograniczyć, ponieważ 2 osoby ustawowo wchodzą z ustawy o gospodarce komunalnej przedstawicieli załogi, a chyba nie może być układu, że to załoga będzie decydującym elementem organu nad spółką miejską, czyli siłą rzeczy co najmniej 3 osoby muszą być z zewnątrz i tylko taki minimalny skład jest utrzymywany.

Trasy międzynarodowe, nie wiem, bym musiał znać szczegóły, gdzie kierowca czegoś tam nie wiedział, czy nie znał, nie miałem takich sygnałów, otrzymuję bardzo dużo podziękowań. Jestem zaskoczony, może coś się zdarzyło, może przypadek czystej natury się zdarzył, że ktoś nie zabrał przewodnika i wówczas trudno, żebyśmy wiedzieli gdzie są katedry i tak dalej.

O jednej rzeczy jeszcze nie powiedziałem, jest to w materiałach sesyjnych, proponuję podniesienie dopłaty przy zakupie biletu z 0,20 zł do 0,40 zł, ponieważ nic nie poprawiło się do tej pory w tym zakresie i najgorsza sytuacja jest właśnie latem. Proszę sobie wyobrazić, stoi autobus, upał ponad 40˚, autobus pełen, wsiada grupa 30 osób na Placu Jagiellońskim, gdzie latem kiosk jest czynny do wczesnego rana prawie do nocy, ta grupa przez 15 minut kupuje bilety. Jeżeli to nie pomoże, to będziemy szukać innych rozwiązań w postaci może ograniczenia sprzedaży 
w godzinach szczytowych chociażby. Gdyby to nie wyszło, to co najmniej w autobusach relacji linii nr 1, czy linii nr 7, tam, gdzie największe napełnienie, już rozeznałem temat montowania automatów, ale to jest drogi interes, bo taki automat kosztuje 20.000,-zł, co prawda są to środki inwestycyjne i bezpośrednio nie wpływają na koszty, tylko w pewnym zakresie, ale miasta uciekają też do tego, bo widać małą zapobiegliwość pasażera, brak zainteresowania obowiązkiem. Od sprzedaży biletów w autobusie kierowca ma prowizję taką, jak w kioskach, jest to bodajże 8%, ale jest to dochód pracownika, czyli od razu narzuty i niewiele z tego zostaje. Niemniej tu nie chodzi o dodatkowe dochody dla firmy, bardziej chodzi o to zaporowe działanie.

· Przewodniczący Marian Rogenbuk – myślę, że tutaj nie ma nikt nic przeciwko podwyższeniu tej opłaty manipulacyjnej z 0,20 zł do 0,40 zł, wręcz przeciwnie, jeżeli w przyszłym roku okaże się, że nie miało to żadnego wpływu, to akuratnie tutaj powinniśmy się tylko typowo ekonomicznie zachować, a nie prospołecznie, jeżeli chodzi o opłatę za zakup biletu u kierowcy, bo faktycznie najczęściej kupują ci, którzy jadą z miasta, a nie z osiedli do miasta.

· Prezes Mieczysław Sabatowski – ostatni temat, cena ropy, ostatnio są spadki ceny. Cena co najmniej z trzech powodów na pewno nie będzie taka niska, jak jest w tej chwili. Już podjęta została uchwała, że nie dopuści się do ceny poniżej 80$ za baryłkę na pewno, czyli około 100 się kształtuje ta cena, w latach poprzednich też spadała, później rosła. Poza tym kursy walut, śmieszny i bezprecedensowy złoty już do tego poziomu nie wróci, przy wzroście z kolei jeszcze kursu dolara, w tej chwili prawie po takiej samej cenie kupujemy, jak poprzednio, jest może 0,10 zł różnicy i nawet schodzimy z naszej marży, żeby utrzymać. Trzecia sprawa to to, co mówiłem, na własne życzenie za chwilę całość taboru to będą wozy niskopodłogowe, które nie palą już 24 litry, tylko 30-38.
· Radny Andrzej Dolny – w cenach biletów są bilety jednego przejazdu i karnety 6-cio przejazdowe. Przy karnecie normalnym 6-cio przejazdowym jest to kwota 12,10 zł, czyli jest zniżka 
w stosunku do biletów jednoprzejazdowych. Natomiast przy biletach ulgowych jednych i drugich jest to tylko suma razy 6.

· Prezes Mieczysław Sabatowski – stało się to parę lat temu, kiedyś wprowadzając karnety chcieliśmy zachęcić ludzi do tej formy podróżowania i nabywania, wówczas również w karnetach ulgowych był upust. Jednak po jakimś czasie funkcjonowania, kiedy coraz droższy wydruk jest tych karnetów, wiele miast odeszło od ulg, bo tam jest bodajże prawie 8% ulgi, to jest bardzo wysoka ulga, tak samo mieliśmy przy ulgowych i radni swego czasu zarzucili, że dość, że sprzedaje się bilet już z ulgą w tym karnecie, to jeszcze druga ulga, czyli jest 50% ulga jedna, potem jeszcze 8% drugiej ulgi, a jeszcze wydruk karnetu jest 10-15 krotnie droższy, niż biletu. Wówczas postanowiłem, że jest to słuszna uwaga i jeżeli to już jest ulgowy, to tylko ma sprzyjać temu, że pasażer będzie bardziej zapobiegliwy nabywając karnet i nie musi codziennie biletu kupować.
· Przewodniczący Marian Rogenbuk – myślę, że wyczerpaliśmy tym sposobem z jednej strony nasze pytania, dziękujemy za obszerne i szczegółowe wypowiedzi i odpowiedzi Prezesa MZK 
i uważam, że na tym możemy temat zakończyć.
Projekt uchwały przyjęto do akceptującej wiadomości.
Projekt uchwały w sprawie zmiany w statucie Miejskiego Ośrodka Pomocy Społecznej 
w Chojnicach

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały w sprawie utworzenia spółki prawa handlowego z ograniczoną odpowiedzialnością

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały w sprawie nabycia nieruchomości
Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały w sprawie ustalenia dla terenu miasta Chojnice liczby przeznaczonych do wydania licencji na zarobkowy przewóz osób taksówką
Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Ad. 2
W sprawach bieżących poruszono poniższe problemy:

Przewodniczący Marian Rogenbuk – informacyjnie chcę powiedzieć, że na moje ręce dzisiaj wpłynął wniosek, przegłosowany przez Komisję Gospodarki Komunalnej, Mieszkaniowej i Ochrony Środowiska, odnośnie poprawy stanu infrastruktury Szkoły Podstawowej Nr 3 na rok 2009 – 
w załączeniu. Ja uważam za stosowne, żebyśmy go omawiali przy okazji zapoznawania się z prowizorium budżetowym.

Z uwagi na wyczerpanie porządku posiedzenie Komisji zakończono.


Protokołowała
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